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PRENUMERATA WYNOSI:

w Kaliszu miesięcznie 4iki0 Mk 
Z odiołieoieiu do domu 5000 Mk 

Na prowincji z przesyłką 
pocztową 6 0 Mk. 

Zagranicą '200 Mk.

Cena pojed. egzemplarza 200 Mk

CEVA 8 0 0  MK.

P«amo codzienne, polityczne, epoleczne i ekonomiczne
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Po cenach fabrycznych. Sprzedaż hurtowa i detaliczna wyrobów wełnianych

F A B R Y M  SUKNA W  0 P A T 0 W K I1 S P . AKC.
w kolo-

dawniej FIEDLERA,
kastory, krepy, zamsze, atfenhauty, meltony, welury, bostony, korty i t. p 

rach i deseniach najmodniejszych s p r s e d a ie  
g S W e p  F a b ry c z n y  w  O p ató w ku  pod Kaliszem przy ul. Kościelnej, w budynku fabrycznym.

Dr. P. Klinger |
b. a t . o rd y n a to r  s z p it . w o js k . W

s p e c j a l i s t a  chorób wenerycznych 
i skórnych.

(wlewania, szczepionki, analiz; krwi na syfilis). 
Przyjmuje codziennie: P an ie  od I—2  
po poł„ panowie od 4—7 pp., w niedzielę 
od 11—1 pp. TOW AROW A 3 , I p-

Pl D7JĘK0WAN1E.
Wszystkim p. p. którzy się przy czy* 

nili w wykonaniu Rautu dn. 24 b. m. na 
cel I*szej iyd. szkoły ludowej przy na
szym Tow., szczególnie komisji bufeto
wej składamy serdeczne podziękowanie.

Zarząd Robotniczego Towarzystwa 
NASZE D ZIE C I11 w  K a lis zu .»»■

T 6 f e 6 G R A / W y ,
Z Zgłębia Ru Dry.

BERLIN  (AW .) 27. Według wiadomości Z 
Essen władze okupacyjne zamierzają zakazać 
zasadniczo wszystkim niemcom przyjazdu do' 
terytorjów. okupowanych. Przyjazd ma być 
dozwolony za każdorazowem pozwoleniem 
.władz okupacyjnych. W wypadkach nagłych 
pozwoleń może udzielać konsulat francuski i 
belgijski.

Kradzież platyny-
BER LIN  (AW.) 27. W sobotę popołudniu 

skradziono z laboratorjum  zakładów Thyssena 
iw Hamborn większą ilość platyny, wartości 180 
m il jonów. Sprawca uciekł.

fil pasie neutralnym.
W ILN O  (AW ) 27. 26 bm. o godz. 19 od

dzia ł litew ski w sile 300 ludzi zaatakował pla
cówkę straży granicznej w  Przełajach. Dzięki 
energicznej obronie straży granicznej atak został 
odparty i  oddział litewski zmuszono do cofnięcia.

oznacza widoczne rozprężenie na wschodzie. 
Rozprężenie to —■ pisze „Vossisehe Zeitung“  w in 
no być z naszej strony szczerze powitane, gdyż 
uwolnjono nas od troski, że terytorja  wschodnie 
Rzeszy zostaną wciągnięte do zawikłań po tam
tej stronie kordonu.

fil Kłajpedzie.

£zy krokodyla. .
B E R LIN  (AW .) 27. Podając wiadomość o 

node polskiej do rady ambasadorów w sprawie 
uznania wschodnich granic polsko-litewskich 
przez wielkie mocarstwa „Vossisehe Zeitung" pi- 
asze: "Fakt, że walka o granice Polski została 
przeniesiona na teren dyplomatyczny, oraz, że 
strzelanina na granicy polsko-litewskiej ustała

Jforka polska.

Zarząd Gazowni Miejskiej 
w Kaliszu

niniejszym podaje do wiadomości pp. konsumen
tom, że z powodu podrożenia węgla górnośląskie
go, zwyżki marki niemieckiej, robocizny w miesią
cu lutym w myśl uchwały Komisji Oświetleniowej 
z dnia 26 b. m. r. b. zmuszony jest podwyższyć 
cenę gazu za miesiąc luty r. b. jak następuje: 

Dla światła mk. 2,200 za m’, 
dla motorów mk. 2,000 za m®.

Dzierżawa gazomierza mk. 1,100 od płomienia.
Jednocześnie zastrzega się dalszą zmianę ce

ny w zależności od cen węgla w miesiącu marcu.
Z a rz ą d  G azow ni M ie js k ie j.

Do kolski; „GAZETY KALISKIEJ"
nadeszły

LOSY DO 5 KL.
L o te r j i  P a ń s tw o w e j i zamieniać można do 

dnia 2  m a rc a  r .  b . 420

KŁAJPEDA (AW.) 27. Dotychczasowy nad
zwyczajny przedstawiciel L itw y  w Kłajpedzie 
Smetona, ob ją ł 24 bm. urząd komisarza rządu 
litewskiego na obszar Kłajpedy.

KŁAJPEDA' (A’W.) 27. Odbywają się roko
wania w łonie dyrektorjatu o wprowadzenie w 
Kłajpedzie waluty litewskiej, t. zw. „L iłas". Je
dnocześnie ma być zniesiona granica celna mię
dzy L itw ą a Kłajpedą.

0  zabójstwo w restauracji.
POZNAN (AW .) 27, Dn. 26 bm. rozpoczął 

się w  sądzie wojskowym proces przeciwko po
rucznikom 15 pułku ułanów Pruszanowskiemu 
i  Kapucińskiemu, z których pierwszy oskarżony 
jest o zabicie w restauracji „Carton*1 sw. pan 
p. Zdzisława Bilaszewskiego, a drugi o pomoc 
w  tem zajściu, Oskarża prokurator m ajor L i
sowski, broni oskarżonych adwokat dr. Szurlej 
Po odczytaniu aktu oskarżenia i zeznaniach obu 
oskarżonych nastąpiło przesłuchiwanie świad
ków, które trw ało do późnego wieczora. W yrok 
27 bm. Oskarżeni odpowiadają z paragrafu 212 
i 213 w wojskowej ustawy karnej zagrożonych 
kara więzienia od 6 miesięcy do 5 lat

BERLIN  (AW.) 27. Według „B erline r /tg . 
am Mittag“  od dłuższego czasu daje się zauwa
żyć przywóz w ielkiej ilości marek polskich m, 
gotówce do Niemiec. Zdaniem pisma przyczyn 
tego objawu należy szukać w tem, że marka 
polska w Berlinie i  w miastach niemieckich jest. 
notowana o 10 proc. wyżej niż na giełdzie w ar
szawskiej. Spekulanci starają się w  ten sposób' 
ściągnąć zyski i wywożą gotówkę w markach 
polskich do Berlina.

Zdemolowanie redakcji.
B E R LIN  (AW.) 27. W nocy z niedzieli 

na poniedziałek nieznani sprawcy zdemolowali 
granatami ręcznymi redakcję pisma socjalistycz
nego „Muncbener Post” .

Prześladowanie polaków na 
Ukrainie.

LWÓW (AW.) 2. 7„Gazeta Lwowska1’ do
nosi z U krainy sowieckiej, że władze sowieckie 
na Ukrainie, tępiąc wszystko co polskie, nie ó- 
szczędzają polskich instytucji wychowawczych* 
poświęconych kształceniu dzieci polskich. Do 
instytucji tych wprowadzono komunistyczny sy
stem wychowania. Gdy zaś rezultaty by ły małe, 
sieroty polskie zebrane w Siennicy w liczbie. 250 
wywieziono w styczniu roku bieżącego do Nowo 
czerkaska na Kaukazie, gdzie połowa z nich po- 
wymierała z głodu. Z całego szeregu miast IX- 
kra iny dochodzą wiadomości o wysiedlaniu dzie
ci polskich w głąb Rosji przez władze sowieckie 
o wprowadzaniu do zakładów wychowawczych 
zakładów dzieci rosyjskich, oraz ostatnio nie
mieckich. W ubiegłym tygodniu wprowadzono 
do Kamieńca 20 dzieci niemieckich, umieszcza 
jąc je w- szkółce zebranej dzieciom polskim.

W Dunajowcach urządzono lokal na po
mieszczenie 100 dzieci, których znaczną część 
stanowią sprowadzone dzieci niemieckie, nad 
któremi w  porozumieniu z władzami sowieckie 
m i objęła opiekę miejscowa kolon ja niemiecka.

Proces denunciator]!!’
LW ÓW  (AW.) 27. W dniu szóstym pro

cesu Fanny D iltner przesłuchano szereg świad
ków którzy wykazali nieprawdziwość oszczerstw 
stwierdzając, że nawet K. Stelle uważał D ittner 
za nałogową denuncjatorkę.

Bezrobocie w Hnglji
PARYŻ (AW.) 27. Rząd angielski opraco

w ał szczegółowy plan zatrudnienia około 200000 
bezrobotnych przy pracach nad odbudową z n i 
.szczonych dzielnic francuskich. Rząd przypusz
cza, że w ten sposób nadmiar rąk roboczych i  
przesilenie przemysłowe w Anglji zostanie v» 
znacznym stopniu złagodzenie.

Ciiwidi prowituią w dalszym
ciągu

W ILNO (AW.) 27 W piątek, zgodnie, z 
zapewnieniem przedstawicieli litewskich, że za
wiadomią o bliższym terminie i miejscu pertrak
tacji w sprawie l in j i  delim itacyjnej pomiędzy 
Polską a L itw ą na podzielonym przez Ligę Na
rodów pasie neutralnym, jeden z przedstawicieli 
litewskich zakomunikował dowódcy placówki, 
straży granicznej nad Mereczanką, że .porozu
m ieniu sięi z Kownem oświadcza, że rząd litewski 
bezpośrednio połączy się z Warszawą i przepror 
wadzić pertraktacje co do ścisłej l in j i  delim itą- 
cyjnej. Jednocześnie oświadczył, że może służyć 
wyjaśnieniami, o ile przedstawiciele Polski tego 
sobie życzą. Wobec tego wyznaczona przez de
legata rządu w  Wilnie, komisja z p. Okuliczerr* 
na czele, która już bawiła w Olkiennikach po
wróciła do Wilna, pozatem p. Łukaszewicz, ko
mendant powiatowej straży granicznej major 
Wjnczewski porozumieli się z przedstawicielami
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litewskiemi eo do wymiany jeńców. Należy za
znaczyć, że przy pierwszein uslnem porozum ie
niu przedstawicieli litewskich z komisja polska 
zostało ustalone, że od tej chwili ustaje wszelka 

-akcja zbrojna. Umowy tej, aczkolwiek słownej 
litwini nie dotrzym ali i w nocy z soboty na n ie
dziele zaatakowali Kałanpe i Splenglenniki

fil Hngorze.
LONDYN (AW.) 27. Korespondent „Daily 

Mail*'', który jest jedynym dziennikarzem dopusz
czonym do Angory, i który Lam konferował z 
Kemalą paszą i Tsmethcm paszą donosi, w 'A*n- 
górze odbiera się wrażenie, że istnieją uzasadnić 
ne nadzieję na zawarcie pokoju i że zebranie na
rodowe w Angorze da się przekonać, że najlep- 
szem wyjściem jest podpisanie lozańskiego trak 
ta tu  pokojowego. Dwugodzinne tajne posie
dzenie zebrania narodowego zakończyło się u- 
ehwałą. że należy w pierw  w ydrukow ać (eksl 
propozycji sprzym ierzonych i rozdać go pomię
dzy członków zgromadzenia narodowego. Decy
dujące zebranie w tej sprawie odbyć się miało 
20 tj. w poniedziałek

Zyta coce zostać królową.
PAPY Z AW,, 27. Dzienniki madryckie 

donoszą z San-Sebastjańo, że hr. Apronyi od
wiedził w łych dniach przebywającą w San-Seba 
stjan b cesarzową Zytę.

Aresztowanie oszusta.
GDANSK. Tutejsza policja aresztowała 

znanego oszusta, podającego się za niejakiego 
{łachm ana z Lublina. Dokonał on całego sze
regu oszustw, w Berlinie, gdzie m. in. dokonał 
trzykrotnie tranzakcji sprzedaży domu, nie nale
żącego dr niego. W Berlinie występował pod 
nazwiskiem ks. Stanisława Sapiehy. Czując za 
sobą pościg berlińskich władz śledczych, zbiegi 
do Gdańska, gdzie został aresztowany w chwili 
gdy chciał wsiąść do pociągu warszawskiego.

Giełda warszawska
WARSZAWA* 27. New-York 47500, Lon

dyn 226600. Niemcy 1 2, Paryż 2950.

Bojkot Polski
GDANSK. (A.W.) 27 Rząd litewski obłożył |>o- 

trójnem <qtern \vSZystkie towary' przywożone z Polski 
przez Gdańsk na obszar Kłajpedy i Litwy. Należy za- 
z&łaczyić, że imjpaft litewski w 40 proy. skłajda ąię z 
towarów polskich.

Konferencja.
LWÓW (AjW,,) 27 Projekt usęawy opracowany 

pr/ez M inisterstwo Pjrycy i Opieki Społecznej w sp ra 
wie uregulowania stosunku służbowego między pra
codawcami a t. pw. oficjalistami był przedmiotem ob
rad na konferencji Zwołanej przez Izbę Handlową i * 
PiTzem. ą >  Szczegółowym przedstawieniu gprawy przez 
referenta, wlskaziiijacego na liczne braki lwi ustawie, wy
wiązała Się dyskusja, w której domagano się takich 
Zmiajh w projekcie ustawy, któreby uczyniły go zgo
dnym z (podstawami życia społecznego i gospodarcze
go. Postanowiono zebrać opir.ję sfer zainteresowanych 
w  icełu przedłożenia wnioteków Ministerstwu Pracy i 
Opieki społecznej. . i  \  i  ! i '*

Odbudowa Francji.
PARYŻ (A W,.) 27 Komisja Finansow a Izby ti- 

ctfwaliła kapitały na odbudowę zniszczonych dzielnic 
trańcp  na rok 1023-w wysokości II rniljardów. franki

Zatrzymanie robotników w 
drodze do Francji.

WIEDEŃ (A.:W}.) 27 Z Insbruku donoszą, że ko
lejarze niemieccy zatrzymali tam pociąg którym je- 
ićhało 30 czeskich! robotników do Paryża. Dwa wap 
©orty w którym jechali .Czesi zsostały odczepione. Ko
lejarze niemieccy oświadczają, że uczynili to dlatego 
poniewlaż robotnicy ci (najwidoczniej przeznaczeni by
li Uo Zagłębia Kuliry. Robotnicy czescy, mimo że po
siadali legalne paszporty, zmuszeni byli wobec groźnej 
postawy kolejarzy niemieckich przerwać podróż. Na 
Założony protest u rządu krajowego rząd  ten oświad
czył, że zażalenie w inno być skierowane do rządu paft-r

GAZETA' KALISKA* - 28 lutego 1923 roku

stwowego. .Czesi próbowali potem pojedynczo wydo
stać się Z Insbruku, ale kolejarze niemieccy prawi* 
wszj-stkji.it zatrzymali.

marszałek Piłsudski w 
gesciole u strzelców.

KR A KGVV W niedzielę po południu odbyło siię 
w  lokalu komendy Związku strzeleckiego w Krakowie 
przyfjęcie dla Marszałka Piłsudskiego. Marszałka wi
tały prżed lokalietni Związku dwie umundurowane i 
uzbrojone kompanie Związku strzeleckiego, w samym 
Zaś lokalu — członkowie miejscowego zarżądu Strżeicą- 
delegacje prowincjonalnych komend j <<kMałófw z ca
łego (okręgu, delegacje prywatnych instytucji, jak b.. 
legjoniistów, wteterianow z poku 1863 i innych, oraz za
proszeni goście. Wgród b. licznie zebranych osobisto
ści Znajdowali się p p .; Włodżimierz Tetmajer, dr. Ry
szard Wałek, Pbdhmatrski, Sieńko, dr. Steinowie d r . 
Kaplicki, prezes weteranów 63 r., architekt Krzyżano
wski, p, SZydłoWski, komendant okręgu Załuski, płk 
Wieniawa - O tugrczew.skj j potni. Sołtaii, oraz wiele 
innych osób. Marszałek Pił&użteki zasiadł na henoro- 
wem mietjscu między prezesem Tetmajerem I preze
sem Krzyżanowskim. Dlużsaje przemówienie wygło
sił prezes Tetmajer, któjjy, nawiąząjąc do czynu P il-  
fud.skiega i jego garstki podkomendnych z j. 1014 i 
do Sytuacji obecnej w państwie oraZ porównywliljąjc 
ówcżelsnc (Zpldanie Strzelca z dżisiejszemi, źaźnaCźy4 
że (dziś Wialc^yć nam wypada >'$& n ieiz trzejina wrogitlmj 
mocąstwaimi, lec? z wrogiem wewnętrznym, zatajonym 
w polskiej duszy a niedopusizczającym do skonsolido
wania narodu. Mówca wyraził przekonanie, że naród 
polski ZesjwLj się cały (dla dobra Ojczyzny przyj idtei 
komendanta Piłsudskiego i wyniósł okrżyk na' cześć 
Polski, marszałka Piłsudskiego i polskiego Strzelca. 
Marszałek, dziękując za przyjęcie, wśród ogólnego en- 
tuKjafzmu po przeszło godziinńym pobycie, odjechał, 
żegnany długotrwałemi okrzykami na jego cześć oraz 
witany owacyjnie piżez tłumnie zebraną przed domesm 
publiczność.

Pogrzeb bohaterów z pod 
IDkltoy.

KRAKÓW Pogrzeb bohaterów szarży pod Ro
ki tną rozpoczął (się ijjunktualjfie o godz. 12-ej w- po 
ludnie. Kondukt pogrzebowy wyruszył z kapliity; szpi
tala załogowego przy ul. YVroctafw&kiej, dążąc uli
cami Długą i Sławkowską ku rynkowi;. Pochód otwie
rał Szwadron 8-go pułku ułanów i 2go pułku szwole 
żeróSw, W  nimi postępowała piechota, następnie ce
chy zp sztandarami, delegacje młodzieży szkolnej," sto- 
wjarZytszeń, między in nom i s towarzyszenie b. legjo- - 
niStóiWi, Województwa krakowskiego i Wjats&iwskiicgo.

'Korowód trumien umieszczonych pi a lawetach i 
przybranych bogfato [zjelenią i wieńcami poprzedzał 
pOchoci delegatów stowarzyszeń z wieńcami. Wśród 
wieńców wyróżniał się Wieniec laurowy ze wstęgami 
biało - amarantoWemi ofiarowany przez Prezydeutn 
Rzplitei a przywieziony przez rotm. Pusfowskiego.

Kondukt pojdążał pi%  dźwiękach maiSza żałobne
go ku rybkoWi Witany przez tłumy publiczności. (N|a 
rypku, W-Żdłnż liryi A — B ństawiono 15 arprat, na 
ktorybh lawetach spoczywały trumny. Po pokropieniu 
żvyłok i r/Jprauóeniu inodłrrw' przez ks. biskupa Sa
piehę, pipy  ą&yście licznego duchowieństwa nastąpi
ło udekorowanie trumien pr^ez marszałka Józefa Pił- 
Siktsk i ego orderami Virtuti Militari.

Wygłoszone zostały następnie 3 przemówienia / 
ramienia Polaków- rumuńskich piżemawiia! p. Gzerka- 
ski, ślubujące imieniem sWych ziomków Zachować 
pamięć o  bohaterach! prżez wystawienie po
mnika d a  ich pześć na, ziemi rumuńskiej iPo przemó
wień ni prZodstaWiCięlk i '^Wiążku b. legjonistów zło
żył hołd bohaterom frć imieniu Krakowa wjee-jsre 
z es miasta dr. Wielgus.

Po przemówieniach (>ochÓd ruszył ku cmentarzo
wi pirżez ,ul Florjaiiską pirzez otwarty Barbakan. Na 
cmeintarzu -pó ódprawdeniu imódłńw, i; wygłoszeniu mów 
artylerja oddała cZeść zjwłokom bohaterów salwami. 
PogrZeb ^kończył ( się około godz. 4 pp., poczerń od 
była Się defilada wojsk, które uczestniczyły w pogrze
bie prZed igeśi. brpnt Szeptyckiem,, ti , , ; . !

Kredyty dla przemysłu Łbtłzkfeirn.
. . .  i j j -  f  ■ ■ v  ■ / " . ;  i •

W związku z syjtuacją, która s i^  vyytvytjrzyla 
w przemyśle łódzkim w yjechał; wczpyąj jłp Lo
dzi p. Bluth, dyrektor działu kredytowego P. K. 
K. P. celem omówienia warunkowy pa jakich 
PKKP. byłaby gotowa zaspokoić p o trzeby  kre
dytowe przem ysłu łódzkiego. j

Chodzi o zapewnienia PKKP. zwrotu tych 
samych wartości jakie PKKP. przemysłowi u-( 
dzieła. ' ■ ..•■.bp; ’ ,7
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Dotychczas pomoc kredytowa PKKP. d la  
przem ysłu Polskiego naraża skarb na wielkie 
straty.

Jak wynika z obliczeń 'm inislerjum  skarbu, 
różnica pomiędzy w artością udzielonych przez 
PKKP. w  r. 1922 pożyczek, a w artością poży
czek tych w końcu r. 1322 wynosi przeszło 420 
mil jardów’ marek, a więc. stanowi trzy czwarte 
zadłużenia skarbu w PKKP. w ciągu r. z.

Przemysłowcy łódzcy zabezpieczając się 
przed stra tą  na kursie m arki norm ują ceny, a  
w ostatnich czasach w ystawiają rachunki w prost 
wr dolarach.

A więc i skarb państw a nie pow inien tracić 
n a  kredycie im udzielanym.

POŻEGNANIE.
W dniu 24 lutego wieczorem, grono nau

czycieli Gimnazjum Państwowego imienia T. 
Kościuszki, zebrane w hotelu francuskim , żegna 
lo wspólnym podwieczorkiem wyjeżdżających z 
Kalisza do Lodzi Państwa K Bzowskich, gdzie 

p. Bzowski po ustąpieniu z posady D yrektora 
Gimnazjum w Kaliszu, od dn. 1 września 1922 r. 
zajm uje stanowisko wizytatora szkół średnich 
przy Kuratorjum  szkolncm w Łodzi.

Pożegnalną przemowę wygłosił ks. prefekt 
kanonik Kwarciański, podnosząc zasługi p. Bzow, 
skiego położone dla d o b r a  i rozwoju szkolnictwa 
zwyrażeniem żalu /. powodu, że opuszcza zajmu 
w aną placówkę i życzeniem dalszej na tym polu 
owocnej pracy. Na co z podziękowaniem w 
kilku ciepłych słowach odpowiedział rozrzewnić 
ny p. W izytator. Pożegnanie to w dniu następ
nym, upam iętnione zostało wspólną folografją.

Pan K. Bzowski zajm ując przez lal siedem 
stanowisko Dyrektora b. Szkoły Handlowej, a. 
następnie Gimnazjum Państwowego imienia T. 
Kościuszki, zasłużył na uznanie nietylko na polu 
owocnej pracy i niestrudzonej działalności dla 
dobra szkoły i uczącej się młodzieży, lecz Jego 
to energji, usilnemu staraniu  i zapobiegliwości 
przypisać należy wskrzeszenie jakoby z m ar
twych b. szkoły Handlowej, która podczas w oj
ny światowej przez cały rok szkolny 1914/15 
wcale nie była czynna.

A smutne to i ciężkie były czasy. Miasto pra- 
, wie spalone w połowie, mieszkańcy rozpierzchli 
wszędzie zgliszcza i popio ły : ustała i zam arło ży 
cie;'ogólny płacz i narzekanie, niepewność ju tra ; 
głuchy od czasu do czasu grzmot dział; szpitale 
przepełnione rannym i, ciągle przem arsze wojsk 
i odgłosy wrzawy wojennej, ucisk i znęcanie się 
nad ludności rozpanoszonych niemców; jednenr 
słowem trudne do opisania groza położenia. 1 
w tych to właśnie czasach, po kilkumiesięcznej 
tułaczce, powróc-ili do Kalisza państwo Bzowscy 
zastawszy mieszkanie swe z całem mieniem do
szczętnie spalone. Lecz cios ten i ciężka strata 
m aterjalna nie zachwiały i nie osłabiły ducha i 
energji zacnego pedagoga. Dbały o dobro szkoły, 
przed wybuchem wojny przez lal parę bvl nau 
czycielem, pomimo, że gmach szkolny zajęty by ł 
przez kwaterujące wojska niemieckie, a umeblo
wanie. zbiory rfaukowe i bibljoteka szkolne znisz 
czone i zrabowane przez dzikich najedźców, p. 
Bzowski rozpoczął usilne u Rady Opiekuńczej 
szkoły starania o wynajęcie odpowiedniego lo
kalu i urządzenia, które potrzeba było \y części 
wypraszać u brutalnych żołdaków ńieiniCckićl). 
a brakujące na nowo sprawiać, dosyć że po zwal 
cżeniu wszelkich trudności, w dniu I-go września 
1915 roku w najętym  ciasnym lokalu. po*#ąt 
kowo otworzoną została czteroklasowa Szkoła 
Handlowa, iw  len sposób rozwijału.Gó-dalej, aż 
do upaństwowienia w 1918 roku : !l

Będąc naocznym świadkiem jako sekretarz 
szkoły wyżej opisanych wydarzeń, które współ 
nie z p. W izytatorem, a dawnym moim Dyrekto
rem . przeżyliśmy te, killca słów wspomnienia 
przeszłości, ku cżći i pamięci Jego kreślę! ”

', ■ LEON ŻARSKI.
“  . - -  ' ■ < ! l  ■ 1 ; ' .

Składajcie ofiary
na Inwalidów wojennych-
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OGŁOSZENIE.
Odpowiedzialny redaktor gazety „Glos Kaliski1' 

Henryk Przybylski, skazany został prawomocnym 
wyrokiem Sądu Apelacyjnego w Warszawie z dnia 
7 grudnia 1921 r., na zasadzie art. 53a i 533 K. K. 
oraz Ustawy z dnia 17. 111.1921 r., na karę grzyw
ny w sumie 40.000 mk. i zapłacenie 6.000 marek 
opłat sądowych z zamianą przy niewypłacalności 
grzywny na 10 dni aresztu,

Kalisz, dnia 22 lutego 1923 roku.
Prokurator przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu 
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KRONIKA.
DOBRA GOSPODYNI używa do goto

wania, pieczenia i smażenia wyłącznie tłuszczu 
roślinnego „KUN KRÓLU1', który czyni ciasto 
smaeznem i apetycznem.

PODROŻENIE CHLEBA. Pomimo, że 
giełda notuje zwyżkę m arki polskiej, zboże, a 
no zatem idzie chleb i bułki stale drożeją. Chleb 
ud 27 hm. kosztuje 4400 mk. bochenek 2-kilowy 
bułki piekarnie sprzedają po 180 irik.

O OBNIŻENIE CEN WĘGLA.
D epartam ent do spraw  Śląska polecił w ła

dzom w Katowicach, by wysyłane transporty  wę
gla dla potrzeb kolei, gazowni, zakładów uży
teczności publicznej i konsumentom zakła
dów społecznych nie ulegały przerwie lub ogra
niczeniu. Jednocześnie departam ent poleca roz
począć pertrak tacje z koncernam i kopalń, celem 
obniżenia cen węgla, ponieważ ekonomiczny stań 
państwa i Śląska nie daje jiowodów przemysłów 
com górniczym do utrzym ywania nadal tak wy
sokich cen na węgiel.

-  ODCZYT
Staraniem Magistratu m. Kalisza \v nadchodzącą 

niedzielę w Sali i  low. Muzycznego odbędzie się cćh 
c?.yt profesora K:u Jeżycki egu na temat: „Problemat * 
mieszkaniowy, ja spółdzielnie budowlane11.

Sam ‘fem|at, będący lak aktualnym, jak również i 
nazwisko prelegenta powinny zainteresować jak naj
szerszy ogół.

Bilety W cenie 0d 500 do 1000 mk, Rą do nabycia 
w cukierni :p. Mayera.

ZGON*
W  ynkt 27 marca ri>. zmarła w Kaliszu ś.p. Ge

nowefa z Jeżyków ChlaRtowa, przeżywszy lat 23.
WYK £ A DY TOW WIEDZY WOJSK.

Tutejsze Tow. Wiedzy Wojsk, powzięło szczęśli
wą mvśl urządzenia w każdy czwartek miesiąca marca 
wykładów objaśniających Zagadnienia Obrony Państwa 
przyozeni - jaik z jprograntu wynika, bjgdą to wykłady - 
bardzo aktualne i interesujące każdego obywatela Rze
czypospolitej.

1 Każde bowiem za wikłanie .wojenne w czasach no
wożytnych (interesuje nietylko armję, lecz cały naród. 
Skutki odbijają się prZedewszystkiem na narodzie i 
Państwie, a w /ogromnym stopniu na poszczególnych
obywatelach.

Rozwój nowych broni jajc: gazów trujących i ló- 
tnictwa otwiera zupełnie nowe horyzonty dla sz%ik{ 
.wojennej, a Znaczenie tych nowych środków walki da 
się odczuć całej ludności prawdopodobnie zaraz na 
jtkicZątku działań wojennych.

Słuszną przeto jest rzeczą uświadomienie całe
go społeczeństwa oo (do możliwości które wyłonić się.

. . . . , ,
' Podnieść należy również z uznaniem inicjatywę 
towarzystwa Wiedzy Wojskowej, które zrywa temsa- 
melm z metkidą (Stosowaną przez Arm.je zaborcze — nie
liczenia się ze Społeczeństwem, a przeiciwfnie dąży do 
wyrobienia świadomej opinji Społecznej w kwesijach 
Obrony Państwa.

/.ty c h  wi$c względów, jak również Ze wSDglęidU na 
dobry cel, polecamy gorąco naszym czytelnikom popar
t e  wykładów przez liczną frekwencję.

Pierwszy wykłaid 1 marca o  godz. 20-tej w sali 
Stow. Rzemieślników' Chrzęść. „Niebezpieczeństwo ga- 
%owe“ wygłosi ppłk. Szt Gen. Więckowski.

-  KO£KO DRAMATYCZNE.
Przy ,,Resursie Obywatelskiej11 zawiązało się o- 

statnio kółko dramatyczne, które wzięło sobie za za
danie ożywić ospały, a pod względem teatralnym -  
wprost fatalny nastrój naszego grodu, urządzając co

jakiś ćzas przedstawienia amatorskie. Dochód z  nk&  
będzie przeznaczony lua cele społeczne. Szybko wzię
to się Oo sayjijj i jdziś jest już w próbach znana komo- 
dja Winawera „Roztwór profesora Pytla11 Role powie
rzono znanym jjuiż Kaliszanom siłom amatorskim. Ujrzy
my w tej komerJji pp.: inż PrądZyńską, rej.^wiercztey 
wską, ikjpf. Zakrzewską, .wśród panów zaś pp.: dr. ;Pa~ 
włowjskiego, prof. Nowosielskiego. Wiśniewskiego, dyr. 
Zielińskiego i innych. „Pytla11 reżyseruje sprężyście 
p. prof. Zartiecki. ‘Dochód z tego przedstawienia prze
znaczony jest całkowicie na uczniów Kaliskich szkół 
średnich, zagrożonych gruźlicą. O  dniu przedstawienia 
zawiadomimy wl swoim czasie.

— PASZPpRTY ZAGRANICZNE.
Okólnikiem Ministerstwa Spraw Wewnętrznych zo

stała podwyższona op.ata skarbowa za paszporty za- 
graniczne z 6.000 mk. do wysokości 30.000 mk. Rów
nież cena książeczki paszportowej uległą podwyższę 
nilu z 130 mk. na 1.000 mk.

Odtąd obowiązują następujące przepisy: a) do pro
o (urlop Zagraniczny i (nowy paszport należy dołą

czyć 31.000 mk; b) do p rośby  o urlop zagraniczny i 
wznowienie (ważności posiadanego już paszportu — 
30JOOO mks c) do prośby o /urlop Zagraniczny i przedłu
żenie ważności 30.000 inlę, d) do p/rośjby o urlop 
KagrąniCzny i zezwblefnie na powtórny wyjazd w cza
sie obowiązującej jeszcze wiażnośtci posjadanćgo pa* 
szportu — 10.000 mk.

Prośby ńieodpowiadające powyższym przepisom 
nie będą rozpatrywane.

- NOWY NUM ER\.ILLUStRACJI POLSKIEJ11 - 
wyszedł i tąafiYjera bogatą i interesującą treść: Liczne

ciekawie Zdjęcia iz okupowanego Zagłębia Ruhry; 
obrazki (uliczne z Kłajpedy; podobiznę zmarłego ge
nerała japońskiego Kurak i ; Zdjęcia z pogrzebu m etr o
polity Jerzego; liczne arcyciekawe zdjęcia z odkrytych 
w Egipcie skarbów w grobowcu Taraona Tutankha- 
mena; SWjęcia z smogiły ś.p. Niewiadomskiego na - 
cmentarzu Powązkowskim; ciekawe /sceny z nowo
jorskiego Zakładu dla /bezdomnych starców; osobliwy 
sposób przestrzegania hygjeny (ciała w Ameryce; nie
zwykły popis akrobatyczny ńa wysokości dwudziestu 
pięter1; najnowszy system samolotu; scenę z kom Pd j i 
KoncZyńskiego „Dom Magdaleny11, granej (w Teatrze 
Rozmaitości w Warszawie; (dalszy ciąg sensacyjnej no
weli B. Oskaittda z cyklu. DziWne opowieści p.t. „Oczy, 
które zabiły.!..11 Ogłoszenia.

— PO.DP.ALENIE.
W fdu. 17 b.m. W zabudowaniach gospodarza Ja

na Sumusa we Wsi Biała - Rząjdpwa, fgm. Naram ke, 
pow. Wiełpnskiejgo (wybuchł pożar, którego pastwą 
padł dom mieszkalny wraz z ruchomościami. Jak (się, 
okazało sprawcą (pożaru był 9-letni Tomasz Ochocki 
służący posżkódoWanego Sumusa. Spalony diom był 
ZaaSekurowany na sumę 150 rb., straty zaś poszkodo
wany foblicjZa na 15 miljonów mk. W gaszeniu poża
ru brała udział m iejscowa straż ochotnicza.

— PAJĘCZARZE.
W KlalisZu coraz* częściej niestety zaczynają gra

sować t. Kwf pajęczjatże t. j. złodzieje --- specjaliści od 
okradania (strychów. W d(n. 25 b.m. Znowp wpłynął do 
tutejszego urzędu śledczego meldunek o kradzieży bie
lizny i /Zamkniętego strychu przy ul. Nowej Nr. 15 na 
szkodę Marji Knopf. Wartość skradzionej bielizny wy- 
nosj 1401)00 mk'. Nie wątpimy, że energicznie prz/ei- 
prowadzone dochodzenie doprowadzi do wykrycia - 
sprawcy tej kradzieży i tym spfbsobem zastraszy paję
czarzy, -

— KONJOKRADZI GRASUJA.
Od dłuższego już (czasu notujemy na łamach na

szego pisma stale powtarzające się wypadki Roitiokradz- 
twia. Ostatnio jednak plaga ta przybrała Wprost zastra
szające rozmiary. Nasz powiat jest szczęśliwie wolny 
prawie, jpjd tego rodzaju pr^eSjtępfióyr,, a jeżeli się zda
rzy wypadek jakiś kradzieży inwentarza, to sprawcy* 
długo Się łupem nie cieszą, gdyż zawsze zostają wy
kryci. Okoliczne jednak powiaty,, a ^wia^zcZa Sieradzki 
-i !£ęcZyck'i Są niestety (w gorszym położeniu. Takówięc 
w (nioby z ę]6 na  17 b.m, za pomocą Wyrwania drzwi od 
stajni skradziono gospodarzowi Walentemu Kajszc/a- 
kowi, zamieszkałemu iwie wsi Rogoźno, gminy Pią
tek, pow. W ieluńskiego ttrZy konie, a mianowicie H 
klacz gniadą, śWierzo p o  o źrebieniu, lat 8, ogiera 
gniadego, nogi w  pętlinach białe, chód „francuski11 i 
źrebaka rocznego, kasztanka. Ogólna wartość skradzio
nych koni wynosi sumę 7 miljonów mk. W .nocy z 14 
na 15 bjm, we wisi Kaski, gminy Galewfice, pow. £ę- 
rszyckiego Skradziono jednemu iz gospodarzy klaczy 
maści gnialdej, lat 6, wartoś/ci 2 mjjljony mkl. Właści
ciele krów nie Są jednak w szczęśliwszym p o lo .;*  i-'u.; 
W no/c|y z tdn. 16 na 17 b.m. gospodarzowi 'wsi Do-! 
maniew, gm iny Dalików, pow. £ęczyckie’go Janowi 
Owczarkowi skradziono z obory krowę, maści czarno -  
graniastej, cielną wartości li/2 miljoma mk. Czy fakty
cznie policja powiatu Łęczyckiego nie ma żadnych 
środków, będących w stanie zapobiec tym zastrarA-ć- 
jącym objawom? .

W Y C I Ą G
z  ppotokułu p o s ied zen ia  K alisk iej Rady  
M iejskiej} od b ytego  w dniu 22  lutegsr  
1923 p. o  g od z . 7 -ej w ie c z o r e m  w sa li  

p o s ied zeń  Sądu O k ręgow ego .

PUNKT II. Prezydent miasta p. Koszut
ski referow ał sprawę szpitali miejskich w Kali
szu i wyjaśnił:

*1) że miasto Kalisz utrzym uje 3 szpitale, w< 
których kuracjusze z gmin" wiejskich i m iast 
powiatu Kaliskiego stanowią 50,5 proc. ogól
nej liczby leczących się,

2) że gminy i miasta powiatu Kaliskiego 
na dz.jeń 1 lutego 1923 r. zalegają w opłacie 
kosztów kuracyjnych na ogólną sumę 53595428 
rak., że koszty te w płacają do kasy miejskiej nie
regularnie — po roku i później, tj. wtenczas, kie
dy, wskutek dewaluacji m arki, pieniądze te nie 
przedstawiają już tej wartości, jaką miały w, 
chwili ich w ydatkow ania;

3) że wobec stale wzrastającej drożyzny sy 
stera ten, przy jego dalszem stosowaniu, dopro
wadziłby miasto do katastrofy finansowej i w  
konsekwencji do zamknięcia szpitali, przez co 
uniemożliwiłby leczenie mieszkańców miasta 
Kalisza;

4) że rokow ania o wspólne utrzym anie szpi
tali przez, miasto i Sejmik Kaliski nie doprow a 
dziły do pożądanego rezultatu, gdyż, podług 
twierdzenia przedstawicieli Sejmiku, na terenie 
powiatu Kaliskiego znajdują się trzy szpitale, 
które dostatecznie obsłużą ludność powiatu;

5) że miasto Kalisz nie ma żadnego obo
wiązku przyjm owania do szpitali m iejskich cho 
rych mieszkańców wsi i m iast powiatu Kaliskie
go, a następnie p. Prezydent zaproponował, aby 
Rada Miejska wyraziła zgodę na zamknięcie z. 
dn. 1-go m arca rb. szpitali miejskich w Kaliszu 
dla chorych z powiatu Kaliskiego.

Po wysłuchaniu referatu  p. Prezydenta i 
pewnej dyskusji. Rada Miejska w zupełności 
powyższe wywody zaakceptowała i postanowiła 
jednogłośnie chorych z powiatu Kaliskiego ort 
1-go m arca 1923 r. do szpitali miejskich nie 
przyjmować, chociażby chcieli z góry zapłacić 
koszty kuracyjne. O uchwale tej zawiadomić 
Starostwo Kaliskie oraz urzędy gminne i parafje  
w powiecie kaliskim, jak również odpowiednie 
władze wyższe. Przytem Rada Miejska za
znacza, że powzięcie takiej uchwały nastąpiło  
z konieczności i że za skutki mogące z\n iej w y
niknąć wszelką odpowiedzialność spada na Sej
mik. który zupełnie zignorował próby Magistra
tu w kierunku uregulowania sprawy szpitalnic
twa w mieście Kaliszu i powiecie Kaliskim 

Zgodne z oryginałem 
Sekretarz Magistratu J. LGOCKI

Los emigrantów polskich
we Francji.

, Kilku po>łó\v klubu N. P. R. wniosło w Sejmie 
następujący wniosek nagły w, sprawie niedoli emi
grantów po IB kich w(e Erancji.

Polskie wyóhodźctwo Zarobkowe we Francji, wy- 
nio/szące obetn ie  setki tysięcy emigrantów i wzrasta
jące coraz więcCj jest ze względu na niedostateczną 
opiekę stale narażone na najrozmaitsze szykany, terejf 

fwyzysk ze stilony francuskiego kapitalizm^ a często 
nawet i ppdrZędnyćh iwlładz.

Konwencja polsko - franćulska, Zawarta 14 10.2D 
r. a ratyfikowana prfez Sejm Ustawi 11.6.22 r., nie~ 
dpstateeZriie chroni emigrację ipolską w jej życiu kuJ- 
turalnem, oświatowe,m, i Zarobkowym. Taksamo o -  
pieka władz polskich, sprawowana prze* konsul'aty w  
obecnej formie, jest absolutnie niewystarczającą.

Konwencja /polsko - francuska (art. 12) nie *e 
zwala robotnikom polskim n a  samodzidne( organizo
wanie Się p<*ł względem zawodowym, co pociąga *a 
&obą wielką szkodę (moralną i materjalną dla emi
gracji.

Skutkiem powyższych, szkodliwych stosunków' ni*v- 
które stowarzyszenia polskie są rozwiązywane, zawie
szane lub łąc^ą się z niewłaściwemi żywiołami fran
cuski ei ni z własną sizkodą. Wywołuje to demoralizacje 
wśróii naszego wychodżctwm zarobkowego i często za- 
pełną rezygnację z pracy społecznej. Znany jest po r 
wslzeclhnie wyzysk robotników vpolskicjii przez kap*

P O L E C A *
znane ze swej dobroci 

oryginalne holenderskie
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tajijstów francufckidhL W kopalniach przyjmuje się ro- 
lotników polskich przeważnie kontraktowo, lecz ken 
trakty te cZę«to przez pracodawców nie są dotrzvtny 
wane.

Również niedostateczną jest opieka rządu fran- 
zjuiskiego nad rodzinami, Iwdowami i .siewotami poi- 
nkieglo Wydiodźetw;a których żywiciele Zmarli śmier
cią naturalną, a nie przez okaleczenie.

Wielkie niezadowolenie wykazują tómigjranci w sto
sunku do konsulatu polskiego w Paryżu, który nie 
«hroni należycie wychodźctwa lub navVet zaniedbuje 
jego żywotne sprawjy. I tak konsulat polski w Paryżu 
*aniedbal w właściwym czasie zupełnie splrawę opcji, 
skutkiem cżegjo poważna liczba Polaków b. obywate
li Niemieckich, jest dziś bez wszelkiej zpiekj państwo
wej. ; •

Wiele Skarg napływa również na polskich urzędni
ków w' To ul, którzy w krzywdzący sppsbfo traktują e- 
■migrantów.

We Francji Zamieszkuje również większa liczba 
lilaków  z czajsów przedwojennych, którzy straci!i . - 
pWdczas wojny światowej cały swój dobytek i mienie., 
■a wszelkie ich starania uzyskania odszkodowań*a - 
spełzły ipa niczem.

i Palącą k\vefetją spfołecZno - państwową dla emi 
gracji polskiej jest należyta rozbudowa szkolnictwa 
polskiego, które (dotąd nie stoi na odpowiedniej wy
żynie. Skutkiem braku odpowiedniej ilości polskich' 
«*kół powszechnych, wielka liczba dzieci kolonji poL 
skich alfoip W Ogóle nie uczęszcza' do szkół, Ma uc&fc- 
**CZa często do szkoły francuskiej.

1 Ze wżglęjdu więc na pfotrzćbę wydatniejszej ochro
ny  i (Opieki jrajd polskiem wychodźstwem zarcbkoWem 
w e l tancji posłowie wnoszą:

Wysoki Sejm uchwalić rączy::
Sejm wzywa rząd:
1) do rewizji Konwencji polsko - francuskiej w 

priZddmjocie pomtłey i opieki społecznej dla polskiego 
wychodźjctwa Zarobkowego we Francji, gwarantującej 
wrydatniejszą aniżeli dotąd ochronę i opiekę nad ro
botnikiem polskita: t t

2) tło utworzenia przy konsulacie polskim w Pa
ryżu, specjalnego Biura Ochrony Robotniczej, podle
gającego attache emigracyjnemu.

3) do nadania obyw atelstwa polskiego na wyraźne 
(żądanie tym emigrantom - (Polakom, któifcy z iw hy i 
-Zaniedbania konsulatu pie złożyli opcji za, Polską;

4) djo rozbudowy i podniesienia szkolnictwa pol
skiego Wie Francji i otoczenia jak najenergiczniejslżą 
opieką całego wyćhodźctwa Ze strony polskich władz 
niiejsoowych.

k  '  j ■ - ' v .  ■

Konieczny zwrot wobec Litwy.
Gdyby rozpisano konkurs celem utworzenia 

na północnym krańcu Europy środkowej zło
śliwego ogniska, z którego przy najlżejszym 
podmuchu może powstać pożoga wojenna,' to 
ci, którzy wprowadzili nowy porządek rzeczy 
nad ujściem Wisły i Niemna, otrzym aliby nieza- 
vvodnie pierwszą nagrodę. Zamiast Polsce zwro
cie Gdańsk i te ziemie nad Wisłą, które jej 
należą, urządzono w Gdańsku ekspozyturę na
cjonalizm u pruskiego, dając Polsce śmieszne po
zory suwerenności. Wzdłuż Wisły utworzono 
osławiony kurytarz, który pod względem gospo 
darczym i handlowym daje nam minimalne 
korzyści, ale zato pod względem wojskowym 
m aksym alne niekorzyści. Zamiast z Prus Wscho 
dnich utworzyć odrębny organizm państwowy 
pod nadzorem koalicji, pozostawiono je przy 
państwie pruskiem tylko po to, ażeby Berlin tiro 
gą na Królewiec m iał połączenie z Rosją i mógł 
siecią swoją om otać Litwę. Osławiony kurytarz 
nie jest żadną przeszkodą, żadną bar jera, będąc

nakazom, płynącym  z troski o byt państwowy, 
poszło na usługi Prus z jednej strony, a sowiec
kiej Rosji z drugiej. Czyżby L itw a’ tęskniła do 
stanu z przed roku  1914. gdy Kłajpeda z okolicą 
należała do Prus, a reszta Litwy do Rosji?

Tak chyba nie jest. Ale polityka rządu li
tewskiego jest nieustannie wyrazem ślepej nię 
nawiści do Polski. Ta nienawiść wiedzie Litwę 
na manowce, w śród których może łatwo się zgu 
bić. Litwa idzie za podszeptami polityków ber 
lińskich i moskiewskich, przepojonych rów
ną, ale zręcznje m askowaną do nas nienawiścią. 
Litwin wyciąga z ognia kasztany dla Berlina i 
Moskwy. Dotąd nie poparzył się jeszcze, prze
ciwnie, jakiś kasztan przypadł mu w udziale 
mianowicie Kłajpeda. Upojony tam zwycięstwem 
Urząd litewski zaczyna od reszty tracić głowę 
i nie cofa się naw et przed prowokowaniem koa
licji. Rząd litewski raczył przyjąć decyzję koa 
licji w sprawie Kłajpedy, ale nie uznał rozstrzy. 
gnięcia Ligi N arodów  w sprawie pasa neu tral
nego. Rząd litewski występuje z roszczeniami 
do Wilna, a w zanadrzu ma jeszcze inne prelen- 
sjć, które na razić" ogłasza tylko za pośrednic
twem prasy.

W spraw ie Kłajpedy okazała koalicja wobec 
Litwy taką pojcdnawczość, że można z niej wy
snuw ać wnioski w prost dobrowolne. Pozosta

wiamy tę kwestję. na boku. rezygnując z wszel
kich dociekań.—Natom iast jmdnosimy fąkt, biją- 
jący w oczy, że cała koalicja milczy po inćyden 
cie z Kłajpedą, milczy po incydencie z pasemt 
neutralnym  — z wyjątkiem jedynej Francji. Ca
ła prasa francuska zajęła się obecnie bardzo gor, 
łiwie zarówno Kłajpedą, jak pasem neutralnym  
przyczem wśród jej wywodów jakby nagłe blys 
ki pojawiają się uwagi, dla nas nad wyraz cenne.

Organ francuskiego m inisterstw a spraw  zm 
granicznych, „T em ps', który oczywiście musi 
przestrzegać um iarkowania, zbijając zarzut, ja 
koby Polska miała wobec Litwy agresywne za
m iary, powiada, że gdyby Polska kierowała się 
popędami imperjalizmu, to w chwili zajęcia Kłaj 
pedy mogła była zająć Kowno. Gdybyśmy nie 
byli tak bardzo, może zbyt pokojowo usposobić 
ni. to, przeczytawszy tę uwagę najpoważniejsze 
go dziennika /rancuskiego, zawołalibyśmy z bo
leścią: . ,Oto zmarnowaliśmy sposobność, kló- 
rą  nam sami Litwini nasunęli". Ba godzi się 
tutaj uzupełnić uwagę organu francuskiego przy 
pomnieniem tego faktu, że my ziemie i m iastąv 
wydarte bolszewikom po ich pogromie, oddaliś 
my wspaniałomyślnie Litwie, zam iast je zalrzy 
mać w naszych rękach, choćby by tylko, jako  
cenny zastaw. Jeżeli jednakże mamy iść za ra  
darni prasy francuskiej, to zanotujemy to. «o 
powiada „Ere Nouvelle", że mianowicie zachowa 
nie się Litwinów może doprowadzić do zakwe- 
stjonowania decyzji Rady am basadorów w spra 
wie Kłajpedy.

A więc polityczna ofensywa Polski prze
ciwko Litwie? Nie wahajm y się odpowiedzieć- 
„Tak" Dzisiaj pobłażliwość nasza wobec LR 
lwy byłaby już zdradą interesów- narodow yehf 
zachętą do dalszych zamachów i knowań 
Dzisiaj m usim y powiedzieć Litwie: „Ręce precz" 
Musimy wystąpić w Kownie tak, jak nam naks* 
żuje godność narodu, równocześnie zaś musimy 
wobec koalicji podnieść, że skończyły się już na* 
sze ustępstwa. Bo rzeczy zaszły już zbyt dalekó'. 
Wszak ,,Matin" paryski czyni gorzką uwagę, że 
W arszawa słucha przykładnie rad koalicji, z któ 
rej natom iast Kowno kpi sobie. Tego wyrażenia 
użył „Matin", przestrzegając zarazem ‘koalicję
i Polskę, że po,.szantażu z Kłajpedą, rząd litew
ski urządzi zamach nao Wilno.

Te głosy prasy francuskiej znajdą chyba po
słuch tam. gdzie się należy. My z naszej slro 
ny powtarzam y raz jeszcze, że rękawicę, rzuco 
ną przez Litwę, przejm ujem y. Z polityką pro
testów musimy zerwać i przejść do polityki sta
nowczych żądań.

Syndyka: Rolniczy j
Kaliski Sp. flke. ♦

*

Centrala Kalisz,
T f j l fT  T T T * B l a r z k i ,  R o n in , S i e r a d z ,  
J 7 J U d l e  T u r e k ,  S ł u p c a ,  U n ie jó w .

Agentura w Opatówku,
:: poleca na sezon wiosenny: ::

NASIONA o gwarantowanej sile kiełkowania 
wszelkich warzyw ogrodowych, koniczyn, 

przelotu, seradeli, wyki, łubinu. 
Kwalifikowane nasiona owsa i jęczmienia. 
Siewniki rzędowe dla gospodarstw włościan 

skich i dworskich.
Kultywatory, brony sprężynowe, pługi. £

♦
♦

:
♦
♦

*
♦
♦
♦
♦

i Sąd tutejszy otrzymał od Ministerstwa Sprawiedliwości 
w Warszawie zawiadomienie, że między zajętymi w czasie 
wojny przez Kustosza Własności Cudzoziemskiej w Stanach 
Zjednoczonych w Ameryce Północnej (Alien Property Cus
todian) majątkami, znajduje się spadek po ś. p. Antonim 
Zielińskim w kwocie 222,97 dolarów, którego spadkobiercami 
są: pozostała po nim wdowa Józefa Zielińska i dzieci Anna, 
Helena, Józefa, Józef i Antoni, rzekomo zamieszkali w Kaliszu.

Bliższych informacji w powyższej sprawie udziela Kan- 
celarja Sądu tutejszego (Al. Józefiny Na 2d, II piętro) w go
dzinach biurowych.

Sędzia Pokoju G liw ic z .
487 Sekretarz Sądu S z o z a b la w ik i ,

Poszukujemy zaraz

s e k r e t a r k ę
z e  z n a j o m o ś c i ą  b u c h a ł*  

t e r j i .  474
Oferty z życiorysem z odpisa
mi świadectw upraszamy skie
rować do Szkoły Rzemiosł 
przy Stow. Rzem. Żydów w Ka
liszu Aleja Józefiny 29, dom 
Fraenk’a. Z a r z ą d .

Zginął paszix r t
wydany przez Urząd gm, Ma- 

jaczewice na imię Józefy 
Balbus, 483

Zginął paszport
wydany przez Urząd gminy 

Marchwacz na imię Józefy 
Janiak. 488

Zginęła karta beztermino
wego urlopu 

wydana przez 29 pułk Strzel
ców Kan. w Kaliszu na imię 

Marcina Grędy rocz. 1890.

Zginęła karta pow ołana!
wydana w Turku na imię Sta
nisława Woźniaka rocz. 1886.

1 pokój
z oddzieln. wejściem z a m ie *  
n ie  na 2 lub 3 pokoje z kuch- 

nią-dopłacę. 
Zgłoszenia do red. Gaz. Kai. 

pod „Zamiana*. 461

2 0  p o k  >jów
lub odpowiedniej przeslrze- Jgjpęfo fo ffc  p0f r>|agja 
ni lokal fabryczny potrzeb- r
ne natychm iast. Warunki '•ydana przez PKU. w Kaliszu 

korzystne. 462 na 5mî  Wawrzyńca Janiaka 
Szybkie zgłoszenia do redakcji rocznik 1887.

Gazety Kaliskiej pod _____________ ____
„Korzystna

OGŁOSZENIE.
• f

Komornik przy Sądzie Okręgowym Józef Moty- 
lewski, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy Warszaw^ 
skiej AS 2 ogłasza, że w dniu 7 marca 1923 roku 
w Kaliszu przy ulicy Wrocławskiej JVq 19, odbędzie 
się sprzedaż przez licytację ruchomości, a mianowi
cie mebli należących do Szymche Widerszaia ocenio
nych na 110,000 mk.

Kalisz, dnia 27 lutego 1923 r.
490 Komornik J. Motylewski

FABRYKA OGRO
DZEŃ DRUCIANYCH

J. Srczepika
w  R aliszu ,

ulica Młynarska 9 (obok 
cmentarza) dom własny,

wykonuje wszelkie ogrodzenia z najlepszego drutu ocynko
wanego jak to: ogrodów, parków, łąk, podwórzy, skwerów, 
szkółek ogrodniczych, cmentarzy grzebalnych jak również 
posiada stale drut kolczasty, skobeflei, arfy do węgla i żwiru, 
materace do łóżek, wycieraczki do nóg, kraty do okien i f. p.

C en y  p r z y s t ę p n e ,  483


